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Mówimy o tysiącach wiadomości. Są tam wszelkiego rodzaju wyzwiska i 
groźby, nierzadko ich autorzy życzą nam wręcz śmierci - tłumaczy 
współzałożyciel Nigdy Więcej. Stowarzyszenie skrytykowało udział sędziego 
piłkarskiego Szymona Marciniaka w konferencji zorganizowanej przez 
Sławomira Mentzena. 

O sprawie sędziego Szymona Marciniaka zrobiło 
się głośno na początku czerwca. Kontrowersje 
wzbudził udział polskiego arbitra w konferencji 
„Everest" w Katowicach, imprezie organizowanej 
przez polityka Konfederacji Sławomira 
Mentzena. Mentzen rozgłos zyskał m.in. 
dzięki ogłoszeniu swojego radykalnego programu 
„pięciu punktów": „Jesteśmy przeciwko Żydom, 
gejom, aborcji, podatkom i Unii Europejskiej". 

Choć Marciniak podczas konferencji nie mówił bezpośrednio o polityce, ale o motywacji i 
spełnianiu marzeń, to wiele osób zwracało uwagę, że tak znana osoba powinna uważać, w 
jakich imprezach bierze udział. Stowarzyszenie Nigdy Więcej walczące z rasizmem, 
neofaszyzmem, ksenofobią i dyskryminacją również wyraziło swoje stanowisko, że Szymon 
Marciniak brał udział w imprezie organizowanej przez Mentzena. 

Sprawę badała UEFA. Ostatecznie uznała, że nie ma podstaw, by odebrać polskiemu 
arbitrowi prawo prowadzenia finału Ligi Mistrzów w Stambule, ale w pewnym momencie 
taka możliwość wydawała się realna, a w świat poszła informacja, że sędzia z Polski „brata" 
się z rasistami, ksenofobami, antysemitami i homofobami. 

– Chcę wyraźnie podkreślić, że nie złożyliśmy żadnej skargi, a tym bardziej donosu do 
UEFA na Szymona Marciniaka. Nigdy też naszym celem nie było pozbawienie sędziego 
Marciniaka możliwości poprowadzenia finału Ligi Mistrzów. Stowarzyszenie jedynie 
publicznie wyraziło krytyczną opinię nt. udziału sędziego Marciniaka w wydarzeniu 
zorganizowanym przez Sławomira Mentzena. Uważamy, że sędzia o takim autorytecie nie 
powinien swoim wizerunkiem legitymizować wydarzenia współtworzonego przez polityka 
powszechnie kojarzonego ze skrajnymi poglądami – tłumaczy „Stołecznej" 
współzałożyciel stowarzyszenia Nigdy Więcej prof. Rafał Pankowski. 
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Stowarzyszenie Nigdy Więcej otrzymuje tysiące gróźb i obelg 

Tłumaczenia niewiele jednak pomogły, ponieważ od kiedy o sprawie zrobiło się głośno, 
strony i profile Nigdy Więcej są zalewane nienawistnymi wiadomościami. „Brzydzę się 
takimi ludzkimi ścierwami jak wy", „Jesteście największymi gnidami pod słońcem", „Mam 
naprawdę wielką nadzieję, że zginiecie wszyscy w 
jakimś wypadku autobusowym/samolotowym", „proszę popełnijcie samobójstwo" czy 
„jesteście wirusem i rakiem i to was trzeba wykopać ze stadionów, a nie rasizm" – czytamy 
wśród mnóstwa podobnych wiadomości. 

Nie brakuje też porównań do nazistów, „lewactwa i komunistów", donosicieli z czasów II 
wojny światowej i wysyłania członków stowarzyszenia do komory gazowej. Wielu 
adresatów tych wiadomości nie ukrywa tożsamości, podpisując się imiennie pod groźbami 
śmierci i rasistowskimi wpisami. 

 
Przykłady kilku z tysięcy wiadomości, które otrzymało Stowarzyszenie 'NIGDY WIĘCEJ' w sprawie sędziego Szymona Marciniaka  Stowarzyszenie 'NIGDY 
WIĘCEJ' 

– Nawet nie próbowaliśmy liczyć otrzymanych gróźb, ale mówimy o tysiącach wiadomości, 
zarówno w mediach społecznościowych, jak i wysłanych bezpośrednio do naszego 
stowarzyszenia – mówi prof. Pankowski. – Jako stowarzyszenie działające od lat jesteśmy 
przyzwyczajeni do otrzymywania wiadomości z obelgami i pogróżkami. Ale nigdy ich skala 
nie była tak duża, nawet gdy krytykowaliśmy Marsze Niepodległości czy prowadziliśmy 
badanie na temat mowy nienawiści wobec uchodźców z Ukrainy. A przecież w tym 
przypadku mówimy „jedynie" o meczu piłki nożnej.  
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Jak dodaje prof. Pankowski, jego zdaniem skala kampanii nienawiści wobec 
stowarzyszenia jest częściowo spontaniczna, a częściowo zorganizowana. – Odpowiadają 
za nią środowiska związane z Młodzieżą Wszechpolską i Sławomirem Mentzenem. To 
właśnie ta pierwsza organizacja prowadzi w mediach społecznościowych kampanię 
wymierzoną bezpośrednio w Nigdy Więcej, nakręcając skalę gróźb, które otrzymujemy – 
przekonuje. 

Współzałożyciel Nigdy Więcej o groźbach: musielibyśmy założyć 
kilka tysięcy spraw karnych 

Współzałożyciel stowarzyszenia przypomina również, że sędzia Marciniak przysłał Nigdy 
Więcej oświadczenie, w którym jasno odciął się od rasizmu, ksenofobii i nietolerancji. – 
Opublikowaliśmy to pismo w naszych mediach społecznościowych. Szanujemy przyznanie 
się do błędu i dla nas to powinno zamknąć sprawę. Ale niestety mimo upływu kolejnych 
dni kampania nienawiści wobec naszego stowarzyszenia trwa w najlepsze – tłumaczy prof. 
Pankowski. 

Kontynuuje: – W teorii większość z tych gróźb jest karalna. Ale oznacza to, że 
musielibyśmy założyć kilka tysięcy spraw karnych, na co po prostu nie mamy czasu 
ani ochoty. Dlatego zablokowaliśmy możliwość komentowania naszych postów w mediach 
społecznościowych i liczymy, że prawicowe środowiska zaprzestaną ataków na Nigdy 
Więcej. 

Profesor Pankowski zaznacza jednak, że stowarzyszenie otrzymuje również wiele wyrazów 
wsparcia i solidarności. – Od ludzi, którzy rozumieją, jak ważna jest walka z rasizmem – 
podsumowuje. 
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